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(Dodatek nadzwyczajny.) 


WIADOMOŚCI KRAJOWE. 
— Z Berna d. 26. sierpnia. — 


Jego Cesarzewiczowska Mość najdostojniejszy 
Avrcyksiążę Franciszek Karol, w przejeździe 
swoim z Wićdńia do Galicyi, oczekiwany tu jest 
w dniu jutrzejszym , i ma u nas dwa dni zaba- 
wić, edziemy tu mieli przez ten ezas różne 
festyny, parady wojskowe i popisy tak w mane- 
wrach Jakotez pływaniu , ilaminacyję, bal w o- 
Srodzie Augarten 2 muzyka przez samego Straussa 
Wyprawioną i t. p-. Władze i mieszkańcy ubie- 
Raja się jak naiserdecznićj, aby arcydostojnemu 
gościowi. pobyt w naszych murach uprzyjemnić. 

(Z koresp. prywat.) 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Hiszpanija. 
Ms nit eur 


i Parisien' z d. 16. sierpnia zawićra 
„ egraliezna 


N depeszę z Bajonny z dnia poprze- 
odbyła , o pół do 11. po południu: »Dnia 13. 
an E w narada z rewolucyjonistami. P) Pie- 
w Tesa i mial rozmowe 2 Don Carlosem 
wyżrzecze Dwunasty batalijon nawaryjski dnia 
a dnia 2 gae przeszedł do powstańców w Wera, 
batalijon wyruszyli ciż ku Urdaxowi, gdzie trzeci 
jeee ms się połączył. Gdy Elio miat 
się do Gi o dwa bataliony przy sobie, cofnal 

i oyzueta 2 Don Carlosem, który tam 


małżo = 
wyruszyć Mar zastał. — Espartero do- Alawy 
$. Maro : . 15 
Na czele to w kierunku za nim pospieszyl.« 


stoi pułkow zbuntowanego nawaryjskiego wojska 
Wrócił in : Aguirre „ który z wygnania po- 
0 Powstaniu. a powziawszy wiadomość 
Toto posłał ’ dE ali się takže kw. granicy. Ma- 

przeciw powstańcom brygadyjera II- 
— | EE 


. = = 
) Porównaj Poprzedaiezy numer „Gazeiy“ naszćj, 


zarbe z cztórma kompanijami: Don Diego Levu, 


krystynistowski wice-Król Nawarry, zdaje się chcićć 
korzystać z niezgody karlistów; wykonał obrót 
w kierunku do Aryz i zabićra. się do uderzenia 
na linije od Zubiry. _ 

Dzieńnik Times w jednćj z korespondencyj 
swoich zawiéra następujące doniesienia o ukła- 
dach między jenerałem Maroto a lordem John 
Hay, za których prawdę (jak Dostrzegacz Au- 
stryjacki pisze) nie zupełnie wszakże zaręcza- 
my: »Wspominana nie duwno- rozmowa lorda 
John: Hay z Marotem, miała być według. zdania- 
dobrze zawiadomionych, w zwiazku. z planem 
do uspokojenia Hiszpanii, przedłożonym przez 
karlistowskiego jenerala- rządowi francuzkiemu, 
a który Espartero odrzucił. Wyslaniec Marota, 
niejaki Madrazo, był nie dawno w Paryżu i cały: 
miesiac tam bawił. Przybywszy do Paryża: roz- 
począł ząraz korespondencyję z Marotem , który 
po otrzymaniu takowej wszedł niezwłocznie w u- 
kłady z Esparterem , dla ukończenia wojny do- 
mowćj. Jenerał karlistowski zaprojektuwał naj- 
przód, ażeby przywileje prowincyj. biskajskich 


(Fueros), uznanemi i utrzymanemi zostały. Espar- 


tero zobowiązał się pozyskać od. rządu swojego. 


wykonanie tego warunku. Drugim przez Ma- 
rota projektowanym. warunkiem było: Zuicsie- 
nie konstytacyi i przywrócenie ustawy zasadni- 
czćj, podobnćj. do Estatuto real pana Martinez 
de ła Rosa. Temu sprzeciwił się Espartero, 
gdyż Królowa poprzysięgłszy konstytucyję z roku 
4837, na jéj zniesienie zezwolić nie może. Trze- 
cim projektem było : Zaślubienie Donny Izabelli: 
nie z najstarszym synem Don Carlosa , lecz z in- 
fantem Juanem Carlosem Maria, drugim synem 
Don Carlosa, przez-ċo inna młodsza linija osia- 
guglaby tron hiszpański. . Espartero odrzekł, 
iź taki zwiazek małżeński byłby koniecznym: 


X 
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skutkiem wszelkiego pojednania , nie chciał 
jednak uznawać go za warunek sine qua non, 
Gdy w ten sposób podstawy układów ułożono, 
pisał Maroto do Madraza, by takowe gabinetowi 
francuzkiemu przedłożył. Madrazo porozumić- 
wał się oto z margrabia Miraflores, posłem hisz- 
pańskim wParyżu, z hrabia Rumigny, nowym 
do Madrytu przeznaczonym posłem Francyi, i 
zinnemi znakomitemi osobami, którzy wszyscy 
przyzwolenia rządu czynili mu nadzieję. Zdaje 
sie zresztą, Że Maroto przez ajenta swojego zo- 
bowiazywał się, przemocą łub innemi środkami 
oddalić Don Carlosa i jego małżonkę z Hiszpanii 
i wydać rządowi franeuzkiemu; także w razie po- 
trzeby uzyskać na to pozwolenie Cabrery i Espanny; 
za co jemu (Marotowi) za usługi te miała Fran- 
cyja wypłacić 16,000,000 realöw (160,000 f. szt.) 
Rząd francuzki na wszystko zezwolil i układ miał 
być właśnie zawarty, gdy Espartero nie rad temu, 
Że w sprawie tćj tylko podrzędną gtał rolę, za- 
czął czynić trudności, które wszystko zepsuły; 
tak, iż sprawę tę znowu zaniechać musiano. 
Madrazo wrócił od tego æzasu do Hiszpanii, za- 
opatrzony od rządu francuzkiego porządnym pasz- 
poriem idostawszy na droge 2500 fr. Don Car- 
los, w którego wmówiono, że Madrazo dla inte- 
rezów finansowych de Paryża jeździł, przyjał go 
w Onate zotwartemi rękoma i biorąc na bok, 
rzekł mu: »Jedź WPan do Estelli, tam zasta- 
niesz coś, co mu radość sprawi.« Jakoż Madrazo 
pojechał do Estelli i zasiał tam patent, mianu- 
jacy go jenerałem brygady i szefem sztabu jene- 
walnego armii nawaryjskićj.« 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Odpowiedź Królowćj na adres izby wyż- 
szój, pod względem handlu niewolnikami, 
brzmi jak następuje: »Królowa przyjmuje adres 
Z radością, swym kraZacym okrętom wyda naj- 
wyraźniejsze rozkazy i przeszle noty do dworów 
zagranicznych, dla położenia na zawsze tamy 
handlowi niewolnikami w Brazylii i Portugalii. 

Na posiedzeniu izby niższćj dnia 7. sier- 
pnia, wzięto pod obrady przez izbę wyższą jak 
wiadomo bardzo zmodyfikowany bil o municy- 
palnościach irlandzkich, tudzież o popełnionóm 
przez to nadwerężeniu przywilejów izby niższćj, 
które tak mowca jakoteź izba za takowe uznali. 
Albowiem izba wyższa poruczając radzcom miej- 
skim, dla wielkiego sadu przysięgłych zastrze- 

Lone w bilu prawo nakładania na miasta nie- 
których podatków , a przeto w przedmiocie skar- 
bowym, w którym jak wiadomo tylko proste 
przyzwolenie albo odrzucenie do nićj należy, 
pozwoliła sobie uczynić nieprawną modyfikacyję. 
Z tego powodu wyzrzeczony warunek wykre- 


ślono ; niektóre inne poprawki, zawierajace po- 
dobnież , chociaż mniejszćj wagi nadwerężenia 
przywilejów izby niższćj, doznały także przeci- 
wieństwa i mają być wzięte pod bliższe rozpo- 
znanie, zanim o takowe do układów z izba wy 
szą przystapionóm będzie, tak dalece, iż jeszcze 
wiedzióć nie można, ażali bil o municypalnościach 
irlandzkich powtórnie zawieszonym nie zostanie. 
Następnie lord J. Russel zrobił uwagę pod wzgle- 
dem jednćj przez izbę wyższą przyjętćj rezolu- 
cyi lorda Brougham, utrzymujacej, Że władza 
wykonawcza , jeżeli kogo ułaskawić zamyśla» 
wprzódy zasiagnad powinna zawiadomienia od sę- 
dziego , który w tćj sprawie wyrokował , aby ten- 
że miał sposobność przesłać jćj w tćj mierze 
swoje zdanie, nieobowigzujac przez to bynaj- 
mnićj rządu, by usłuchał rady sędziego. Lor 
J. Russel rzekł, iż nie chce daléj wyświćcać téj 
sprawy; lecz ponieważ takowa dotyczć się urzę- 
du, który on piastuje, nie może więc nie wspo” 
mbieć,'iŻ proponuje takie postępowanie , które 
z postępowaniem, jakie dotychczas sekretarze 
państwa w poleceniach swych do korony zacho” 
wywali, zupełnie się nie zgadza, a od którego 
odstąpić podług jego zdania byłoby bardzo nie- 
przyzwoicie, i w któróm on żadnćj odmiany uczy” 
nić nie zamyśla. Gdyby to zamiast rezolucyi >) 
bil, i gdyby takowy od parlamentu przyzwole- 
nie otrzymał, natenczas on byłby oczywiście 
zmuszonym być mu jako ustawie posłuszny” 
Ale zanim to nastąpi, sądzi się być dostateczufe 
usprawiedliwionym , Że od dotychczas zachowy” 
wanego prawidła nie odstępuje, ponieważ Die 
sądzi, aby prawo ułaskawienia przez odezytant . 
w izbie rezolucyję jakimkolwiek sposobem od- 
mienić byłe wolno. : 
Na posiedzeniu izby niższój d. 8. sierpnia 
lord Palmerston zaproponował, aby mu wolno 
było wnieść drugi bil pod względem praytiu 
mienia handlu niewolnikami, który J 
szcze tego samego wieczora po raz pićrwszy °% 
czytano. Lord Palmerston w mowie swojćj prze 
stawił wykręty, jakich się Portugalija w ule 


„dach swych o tym przedmiocie dopuściła: —. 


Na posiedzeniu izby lordów d. 8. sierp 
bil pocztowy po trzeci raz odczytano. Po 2 
m uwie- 


lord Brougham wniósł zażalenia imienie 
zionych Chartystów. - sda 
List z Malty, w dzieńniku Standard, zawie” 
następującą wiadomość o angielskim * , 
Walker; który przebywał na ol admiralski 
Kapudana Baszy. »Statek Tyne postano va 
xandryi, z żądaniem wydania kapitana 
na co bez zwłoki zezwolono. Kapitan “ l kiego 
do Konstantynopola, na pokładzie angle 1, 


Izie 
okrętu linijowego, dla zdania sprawy o zdrac 


+ 


bad 
Gda W stylu 
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Hapudana Baszy i dla usprawiedliwienia sie przed 
nowym Sułtanem. Rzecz dziwna, Ze flota tu- 
recka przez dni cztóry stała obok egipskićj, a 
nikomu bynajmnićj na myśl to nie wpadło, że 
Basza takowe zdradziecko wydaje; sadzono tylko, 
że jedna druga z grzeczności odwidza. Kapitan 
alker był zawsze przy boku Kapudana Baszy, 
ale gdy ani słowa po turecku nie rozumić, 
Można więc było w jego obecności, bez po- 
miarkowania z jego strony, knuć zdradzieckie 
zamysły, jakie się podobalo.s 
Na giełdzie londyńskićj panuje ciągle wielki 
brak pieniędzy; nawet w zaliczeniach na naj- 
lepsze papiéry państwa biorą po 8 do 9 pro- 
<entu, Sądzą jednak, Ze ten ucisk jest tylko 
Przemijajacym. r 
ićrwszy z tak zwanych »świętych dni« Char- 
„stów przeminał d. 12. sierpnia zupełnie, spo- 
panie w Birminghamie ; zaś w Menszestrze 
* ciał lud w istocie pozastawiać młyny i zatrzy- 
nad fabryki; przyszło do krwawćj walki z po- 
'YJą, aż dopićro wojsko spokojność przywróciło. 
Sad assyssów w Warwick skazał na śmierć 
cztćrech Chartystów birminghamskich. Jedéna- 
stu innych osądzono na karę w domu poprawy 
i do robót przymusowych od miesiąca do 18 


miesięcy, 
RC 

wie nieje w zamku Eglintoun odbęda się 
utocje dnia 2880 b. m. Dwie galeryje maja 


2 Wzniesione , jedna na 1000 osób, dla samych 
osobistych przyjaciół i znajomych hrabiego, druga 
bad 0 osób, do któréj każdy przypus:.czony 
kasią, ‚kto się postara o bilet, które zresztą 
p atnie rozdawane będą; lecz widzowie moga 
85 ZAĆ się tylko w ubiorach średniego wieku, 
kon. stroju holenderskim. Lord Glenlyon o- 
jego „rób ze się stawi ze stoma góralami swo- 
zgłosił ianu. Wielu rycerzy z obcych dworów 
; © Się do walki. Zbroje wydobyto po więk- 
CZĘŚCI ze starych zbrojowni. Ubiory dam 
pietnastego stulecia. 


Francyja. 


en ma H avre utrzymuje mieć z dobrego 
rzyść — omosc, Że uchwala królewska na ko- 
ls 1 ru kolonijalnego już jest podpisana , 
2 B. 4 Pióro po odjeździe Księcia Orleańskiego 
5 ma być ogłoszoną. 

pisu „PoFię dzenie prefekta policyi względem na- 
Żadnych a i Carreia, nie mialo dotad 
otyczć . ch skutków ; ci, których sie to 
kie pisma cą do rady Stanu apelować. Wszyst- 
nia, Ze 3 SĄ prefekta policyi i są tego zda- 
Make; izbi, teraźniejszćj, od roku 1830 odiałod- 

e: z parów, żadnój przysługi nie robi, 
e JĄ niejako za postepek jćj poprzedniczki 


(za stracenie Neya) odpowiedzialna, i biorąc za 
przytykt do terażniejszćj izby wyrażenie się Car- 
rela, które się dawniejszćj tyczyło. 

Podwyższenie taxy chleba sprawiło rozjatrze- 
nie po-między klasą pracująca w Paryżu, amia- 
nowicie na przedmieściu Śż. Germain. Robot- 
nicy, którzy co rana zgromadzaja się na placu 
Greve, nie chca robić teraz tylko za podwyż- 
szona płacę. 

Reszyd Basza przybył dnia 46. sierpnia 
z Londynu do Paryża; z Marsylii do Honstanty- 
nopola odpłynie. „R 


* 
Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy d. 21. sierpnia, — 


Wczoraj pochowano na cmentarzu powazkow- 
skim zwłoki Jana Birnera, niegdyś profes- 
sora gimnazyjum zamojskiego, a teraz emery- 
ta, znanego z niezachwianćj gorliwości w roz- 
krzewieniu jedwabników w kraju naszym. Żył 
lat 75. ( Gaz.Codz.) 


Rossyja. 


Przez ukaz cesarki do rzadz. Senatu z d. 12. 
lipca, Biskup Nominat, Szufragan Kurlandzki, łks. 
Kazimierz Dmochowski, mianowany został 
drugim członkiem kollegijum duchownego rzym- 
sko-katolickiego. (K. W.) 

Senat rządzący ogłosił cesarski ukaz pod wzglę- 
dem wyposażenia W ielkićj Księżnćj Ma- 
ryi. Ponieważ posag milijon rubli, ustawą dla 
familii cesarskićj wyznaczony, z jednćj strony 
tak dla nićj, jakoteż dla nastąpić mającego po 
nićj potomstwa nie wystarcza, z drugićj strony 
zaś, ponieważ dobra posagowe po załatwieniu 
wszelkich potrzeb familii cesasskićj znaczną maja 
przewyżkę, przeto Cesarz Imć prócz nadmienio- 
nego posagu, to jest milijona rubli, wyznaczył 
jeszcze Wielkićj KsieZnie rocznego dochodu 
600,000 rubli assygnacyjnych. Posag ten będzie 
sukcessyjnym , dopokad potomstwo jéj pozosta- 
pie w Rossyi lub całkiem nie wygaśnie. Opieka 
nad dziećmi, jeżeliby Wielka Tisiężna została 
wdową, będzie jéj poruezong; jeźliby zaś sama 
zeszła z tego świata, natenczas jćj małżonek o- 
piekunem zostaje; tylko gdyby tenże w Ros- 
syi nie został, albo nowy zawarł związek małżeński, . 
wtedy Cesarz komu innemu odda opiekę nad dzieć- 
mi. Jeśliby po Wielkićj Księżnie żadnego nie było 
potomstwa , natenczas dochód jéj wcielony be- 
dzie do składu dochodów posagowych, z wyjat- 
kiem 200.000 rubli, intercyzą księciu Leuchten- 
berskiemu przeznaczonych. Jeżeli zaś Wielka 
Księżna zostawi po sobie potomstwo, ale tylko 
pici zeńskićj, wtedy do tegoż potomstwa nale- 
żćć będzie dochód (z wyjatkiem powyższych 

l 
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200,000 rubli) dożywotnie, gdy takowe w Ros- 
syi pozostanie; w przeciwnym zaś razie tylko po- 
łowa tego dochodu, a druga połowa, równie jak 
i po wygaśnieniu całego potomstwa, wraca do 
eesarskiego kapitału posagowego. Jeżeli Wielka 
Hsiężna po zejściu ztego świata swego małżonka, 
wejdzie w nowe związki małżeńskie, natenczas po- 
sag jéj na dwie równe części, to jest: na nig i 
na jéj dzieci z pićrwszego małżeństwa rozdzie- 
lonym zostanie; gdy zaś wszedłszy w nowe 
zwiazki, z Rossyi się wyniesie , natenczas poło- 
wa powyższego dochodu (to jest 150,000 rub.) spa- 
dnie na dzieci, a po śmierci jćj i druga część 
dochodu w skutek sukcessyi do nich powróci. 

Dyrekcyja towarzystwa, zajmującego się oświet- 
laniem Petersburga, obwieściła , iż z początkiem 
tegorocznćj jesieni Petersburg gazem oświetlać 
zacznie. 


Turcyja. 


Moniteur Parisien z dnia 16. sierpnia wieczo- 
rem, zawiera co nastepuje, pod napisem: »Sprawy 
wschodnieć: »Wiadomosei, które rzad wczoraj 
z Konstantynopola i Alexandryi otrzymał, docho- 
dzą do dnia 27go lipca. — Najzupełniejsza spo- 
kojność panowała ciagle w Konstantynopolu. Akif 
Efendy, którego Porta do Alexandryi posyłała, 
dla zawiezienia Mehmedowi Alemu wyrazów po- 
koju i dla oliarowania mu dziedziczności nad 
Egiptem, powrócił do Konstantynopola. Wia- 
domo, Że Wice-Hról przedłożenie Porty odrzu- 
eit iobstaje przy tém, iż zada od Sułtana, ażeby 
mu tenże nadał dziedziczność nad wszystkie mi 
prowincyjami, których administracyja układem 
w Kutahii przyznaną mu była. — W Alexaudryi, 
po wszystkich tych poruszeniach ostatniego czasu, 
używano od dni kilku prawdziwego spokoju. Tu- 
recka eskadra zawinęła calkiem prawie do portu; 
eskadra egipska krążyła za obrębem wody że- 
glownćj. Mehmed Ali oczekiwał z największa 
niecierpliwością odpowiedzi Porty na powyższe 
propozycyje, które wiózł mu Akif Efendy. — 
Wiadomości z Syryi dochodzą do dnia 10. lipca. 
Giówna kwatóra Ibrahima Baszy była w Maraszu. 
P. Cafller, który Ibrahima Basze dnia 29. czerwca, 
azatóm w pieć dni po bitwie pod -Nizybem, 
w Aiutabie zastał , udal się za tym wodzem na- 
ezelaym do Maraszu, ilyle sprawił, że tenże się 
.z wojskiem swojóm zatrzymał. Powody, dla czego 
Ibrahim piérwéj tego nie uczynił, wyłożone sa 
w liście, który pisał do ojca swojego. Te przez 
egipskiego wodza naczelnego przytoczone powody 
są rzeczywiste, i rzecz pewna, ze armija Ibrahima, 
nawet na stanowiskach, na których obecnie zo- 
staje, z największą trudnością tyłko utrzymać się 
može. Nie wątpliwa zresztą, że p. Cailler nie 


bez trudności mógł uzyskać od upojonego zwy” 
cięztwem swojem Ibrahima, iz tenże zrzekł sie 
owoców wygranćj i kroki nieprzyjacielskie wstrzy” 
mał. Armija Ibrahima zajmowała dnia 10. lipca 
następujące stanowiska: Główna kwatćra i czoło 
armii stało w Maraszu; brygada piechoty, bry- 
gada konnicy, cztery bateryje artyleryi i około 
1500 ludzi nieregularnego wojska, pod rozka- 
zami Osmana Beja, stały w Ovfie. W Birze» 
w obozie oszańcowauym (wtym samym, który 
Hafiz Basza założył), stała brygada piechoty ; 
w Nizybie jeden batalijon ; w Aintabie dwie pie 
sze brygady i kilka bateryj, pod dowództwem 
Solimana Baszy (Francuza Selves); pięć pułków 
kawaleryi i dziesięć bateryj, pod rozkazami 
Achineda Baszy Menikla posłano przez Alexan- 
drettę do Adany. — Co się dotyczć armii Ha- 
fiza Baszy, zdaje się według wiadomości otrzy” 
manych w głównćj kwatćrze Ibrahima, iż takowa 
zupełnie się rozwiązała. Kurdowie, korzysta” 
jący ze sposobności pomszczenia się na Hafizie 
Baszy, który od trzech lat prowadził z nimi 2% 
eieta wojnę, uderzyli na szczątki jego wojska 
irozpędzili takowe, tak, iż Wezyr ten zaledwo 
w pięćdziesiąt koni do Malatyi przybył. — List 
z Syry pod dniem 31. lipca donosi , że eskadre 
admirała Stopford dnia 27g0 do Paros przybyła: 
z Kad do Mityleny popłynęła. Eskadra francuzka 
była ciągle pod Tenedos.— Rząd otrzymał wis 
domości z Odessy z dnia 29. lipca. Nie mówiono 
tam wcale jakoby wkrótce nastąpić miała inter 
weneyja rossyjska do Konstantynopola, paź 
w tćj części Państwa Rossyjskiego, ani w Hrymi® 
nie widać było Zaduych nadzwyczajnych uzbrojef-“ 

Journal des österreich, Lloyd donosi z Ale- 
xavdryi pod dniem 6. sierpnia: »Wielki dramat 
po pierwszym tragicznym akcie przeniósł scený 
z krwawój widowni czynu w głąb seraju, by Jf 
zwyczajna komedyja intryga, a skutkiem tójże o 
nieniem się skońezyć. O podobném ożenieniu ~ 
o mariage par politique na Wschodzie! — m 
ślano w istocie przez chwilę i tylko Deus ed, 
china przeszkodził. Przed kilku dniami bow' |. 
donieśli Mehinedowi Alemu jego przyjac" 

4 x 2 > alono 
z Ronstantynopola, że dnia 20go z. m. uchw ków 
na wielkim dywanie przyjęcie jego warun * 
pokoju i Hädszy Saiba Effeudego wybraud 
ofiarowania mu Zadanej udzielności ni. È 
iSyryja, także bogatćj szabli honorowej » 
z wielkim ziszanem (który Sultan Mahmu 
sił), a nakoniec synowi jego ( Mehmeda A 9 
Said Bejowi, ręki siostry Abd-ul-Medszyda der 
statek parowy Fey Chefket byl w pogoto W ie 
wzięcia ma swój pokład i przywiezienia tutoj -i 
godnego zawiści posłańca pokoju i miłość: © 
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na raz pojawił się goniec w Honstautynopolu, 
który rzeczy téj zupełnie niespodziówany dał 
obrót, Hadszy Saib Effendy został się z szabla, 
Mszanem i projektem małżeństwa, a w miejscu 
Jego przybyło wczoraj, na tymże statku paro- 
Wym, za jednego dwóch posłów, to jest adjutant 
mirała Russin i Maffed Bej, którzy do Meh- 
meda Alego i do wszystkich konzułów depesze 
Przywiezli „zawiérajace wytknięcie zasad, na któ- 
rych układy pokoju oparte być mają, według 
Jednozgodnego planu pięciu wielkich mocarstw.« 
*Polączona turecko-egipska flota stoi spokojnie 
W porcie i widzimy co-dzicń Turków i Arabów 
gą gajgcych z sobą w braterskićj zgodzie, według 
nią Mehmeda Alego: »jako członków jednćj 
amilii i dzieci jednego pana.“ 
_ »Opiekę, jaką Mehmedowi Alemu nad dziećmi 
mi poruczono, zdaje się tenże bardzo sobie 
pae do serca, wkrótce albowiem nie będzie mię- 
F nićmi a jego Arabami Žadoćj różnicy co do 
toru, karności wojskowćj , słowem w każdym 
Wzgledzie.« 


kn rshim ma zawsze jeszcze swoję główną 
atćrę w Maraszu. Drugi oddział wojska jego, 


cdr do Orfy dotat, miat się aż do Eufratu 
i Nowiskn ecz Otrzymał przeciwny rozkaz i na sta- 
0 swoj&m pozostał. Ibrahim wydał ode- 
Pło. wszystkich Baszów poblizkich tureckich 
and In 5 by wiernymi pozostali sprawie, Sul- 
Pe nie mają bowiem potęzniej- 
Prey) x na Me hmeda Alego przyjaciela i obrońcy. 
f. pe że deputowani ze wszystkich obwo- 
: ćj ; oświadczyli Ibrahimowi, ze obwody te do- 
Prawie wiernemi pozosianą.« 


— Z Tryjestu d. 20. sierpnia, — 


gą angielska i francuzka — pierwsza skła- 
gaty 2 105 2 9. okrętów linijowych , jedoćj fre- 
LOSW ijednego statku parowego; druga 

£tów linijowych, jednćj fregaty i jeduego 


r kz A 
d. dst, Tage pod Tenedos na kotwicy. (Jour. 


m 2 


; NOWINY KWOWSELE, 


mą Se aatychezas nie przestają dochodzić nas 
raniu powodzi w naszym kraju, i 
1 tale w. S und z udzieleniem ich pu licz- 
a całą oldelic amb o rskićm zatopiła wo- 
i, i zalała ee Audkami a Koniuszka- 
zie Wa een > A znow. W obro: 
a przy mainin TE Balch most Rytarzowieki, 
Ziemi. Przez a adzielu urwała dwa morgi 
Jeszcze doty k ost pod Saczem na rzóce Sole 
ychczas przeprawić się nie możuą. 


w Bocheńskićm  zatopiła woda wszystkie niziny. 
nad Wisłą, zaczawszy od Grobli aż do Uścia- sol- 
nego, tudzież okolicę Niepołomicka. Dnia 23. 
wezbrała Wisła na Podgórzu tak dalece , iż dól- 
ne pomieszkania i stajnie w tymczasowych ko- 
szarach jazdy uprzatnać musiano. Woda zniosła 
także nie dawno wystawiony most pod Osiecza- 
nami niedaleko Myślenic; wszelki transport musi 
teraz iść przez Podgórze, albo też objeźdźać da- 
leka drogę na lewym brzegu Raby. Tymeza- 
sem pod Rzeszowem już znowu komunikacyje 
przywrócono; woda w Wisłoku była na trzy sa- 
źnie nad zwyczajny stan wody; pod Wojpiczem 
przez Dunajec była już d.25. sierpnia przepra- 
wa ułatwiona. year 


Wiadomości handlowe i przemyslowe.. 
(Nieurzedowe.) 


Lwów d. 30. sierpnia 1889. Przesilenie w 
handlu wódką, o któróm ostatnia raza nadmieni- 
liśmy, trwa ciagle, kupcy wszelką chęć tracili, 
i ze stratą sprzedają, tak jak gdyby taniość wódki 
z nowego wyroba byla niezawodną. Naszćm zaś 
zdaniem widoki nastąpić majacćj niższćj ceny, 
moga być równie mylne, jak dotychczasowe spe- 
kulacyje 4 la hausse, kiöre to zdanie opićra 
się nie tylko na utyskiwaniu tu i ówdzie sły- 
szćć się dajacém o nieurodzaju kartofli, ale tai- 
że i na drogości zboża, która bynajmnićj nie jest 
chwilową. — Ponieważ od kilku tygodni Za- 
doych interesów nie zrobiono, zatóm jako no- 
minalną cenę podać możemy, za wódkę gotową 

o 47 do 18kr., za wódkę z nowego wyrobu po 
45 kr. m. k. garniec. — Zboże idzie w górę i tak 
placa za Korzec pszenicy po 4 zr. 36 Kr. do 5 
zr. — Zyta korzec po 3 zr. 48 kr. do 4 zr. — 
Jęczmienia po 2 zr. m. I. Łatwo tedy przewi- 
dzićć, iż w następujacym roku gorzelniauym nikt 
nie będzie w stanie z Żyta wódki wyrobić a gdy, 
przytóm zważymy, iż znaczna część kartofli na 
wyżywienie ludu wiejskiego miejsce zboża za- 
stąpi, możemy z wielkióm do prawdy podobień- 
stwóm wnioskować, iz przy miernym urodzaju 
kartofli, bynajmnićj taniości wódki spodziewać 
się nie można, przy nieurodzaju zaś kartofli nie- 
podobna oznaczyć jak wysoko cena tego artyku- 
łu podnieść się może. 

Pasieki według doniesień z różnych stron, 
miały dopisać, tak iż w tym roku więcćj niż w 
przeszłych latach miodu mieć będziemy. 

— — 

Siedmiogröd. EHROILOSWaru (Klausenburga) 
donosza, i2 zbiory oziminy okazują się szczupłe, 
a ziarno Z powoda posuchy bardzo nikle. Jar 
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rzynom zaszkodziła spieka jeszcze więcćj, a ku- 
kurudza zupełnie chybiła. — Przeciwnie zaś w 
komitatach maroszskim , udwarhelskim i kokie- 
lowskim zniwa lepićj się udały, bo okolice te 
miewały w lipcu dószcze. 

(Pester Handlungs-Zeiung.) 


Gdansk d. 17. sierpnia 1839. Wiadomości z An- 
glii odebrane przyczyniły się do spadnienia cen 
i u nas, a zarazem i pokup był mniejszy. Sprze- 
dano: 1216 łasztów pszenicy, 139 łasztów Żyta, 
33 łasztów grochu, 13 /, łasztów jęczmienia, 
6 Y, łasztów owsa. Płacono za łaszt pszenicy 
jasno pstréj 130 do 132 funtowćj 520 do 580 
zł. pr., pstréj 480 do 510zł.pr.; Zyta 420 fun- 
towego 185 zł. pr.; jęczmienia 110 funtowego 
. 385 zł. pr., 103 funtowego 150 zł. pr., 100fun- 
towego świeżego 150 zł. pr., starego 140 zł. 
pr.; grochu 150 do 495 zł. pr., pięknego 225 
zł. zr.; owsa 74 funtowego 117 /, zł. pr. za 
łaszt. Rzepaku szelel 66 sróbników, rzepniku 60 
srebr. — Spirytnsu ziemniakowego 80 peta. Tral. 
ohm po 15 do 16 tal. pr., tutejszego Żytnego 
83 pctu Tralesa % po 24 do 22 tal. pr. 

(Preus. Handl. Zeit.) 


TLondyn d. 16. sierpnia 1839. Cło na żyto 

zuizone zostało o 1 szyl. 6 den. na kwarte- 
rze. — Ceny średnie w ostatnim tygodniu : Kwar- 
ter pszenicy 72 szylingöw, jęczmienia 37 szyl. 
40 den., owsa 26 szyl. 9 den., żyta 48 szyl. 4 
den., fasoli 40 szyl. 14 den., grochu 42 szyl. 
3 denarów. 

Ceny średnie z ostatnich 6 tygodni; pszenicy 
69 szyl. 10 den., jęczmienia 38 szyl. 2 den., 
owsa 27 szyl. 1 den,. Żyta 45 szyl. 4 den., fa- 
soli 40 szyl. 10 den., grochu 40 szyl. 40 den. 

Cło na ten tydzień: od kwarteru pszenicy 13 
szył. 8 den., jęczmienia 4 szył. 10 den. „ owsa 
6 szyl. 3 den., Żyta 2 szyl., fasoli 9 szyl. 6 den., 
grochu 9 szyl. 6 den. 

Na wszystkich prawie targach zbożowych w An- 
glii, Szkocyi i Irlandyi ceny spadły, a to bez 
względu czy pogoda sprzyjała lub nie. 

(Preus. Handl. Zeit.) 


Hamburg d. 20. sierpnia 1839. Wczoraj za- 
kupiono na zamorskie wysyłki 150 łasztów ps z e- 
nicy, płacac o 5 do 6 talarów prus. na łaszcie 
mniej niż przed ośmia dniami. 

W handlu wełna panuje zupelna cisza, bo 


doniesienia z Anglii zawsze jeszcze są wcale nie- 
zachęcające. Tylko po niższych cenach uda sig 
niekiedy jaki mały interes. (Preus, Handl. Zeit.) 


Nowy-Jork d. 1. sierpnia 1839. Tegoroczne 
Żniwa zboża są u nas wszedzie błogoslawione: 
(Preuss. Handl. Zeit.) 
—— T— — t 
Nekrolog. 

Ludwika z hrabiów Marchockich hrabina Z a- 
bićłska, od lat 45tu wdowa po S. p. Piotrze 
hrabi Zabiélskim, byłym Prezesie Stanów gali- 
cyjskich , Arcystolniku i Arcystrażniku królestw 
Galicyi i Lodomeryi, komandorze orderu 569 
Leopolda, mężu wielce w kraju zasłużonym» 
przeniosła się do wieczności we Lwowie 25. sierp” 
nia r. b. o godzinie Śmćj zrana. 

Gdy ta Żałosna wieścią po wszystkich koscio- 
łach miasta ozwały sie dzwony, ileżto sere smu- 
tek nie owładnał, ileż ócz łzami się nie zalało 
Ta niczóm nie nagrodzona strata w cal&j mocy 
uczucia dotknęła bolescia ukochanego przez DIE 
syna, córkę, krewnych, przyjaciół i wszystkie 
nieszczęśliwych , doświadczających dowodów Je. 
czułego i litościwego serca | 

Byłato pani pobożna, miłosierna, łaskaw 
wrodzoną sobie uprzejmością obowiązująca! Upro- 
mieniała ona bieg Życia swego równie jak i * 
p- jéj małżonek godnością cnót wysokich, po 
cnót prawdziwie chrześcijańskich! W szanowni 
skromności swojćj niosła tajną reka pomoc pe 


upadłym rodzinom i w nędzy zostającym sie A 
tom. Od jej progów nie odchodziło bez wsp. 
micii 


cia ubóstwo. Jéj słudzy, jćj liczni poddani, 

w nićj w kaźdćj potrzebie najtroskliwszą mat 5 
Goić.rany eierpigcéj ludzkości, było jéj uszez$ 
śliwieniem | s 


W czasie já 


bia Zabiélski, Jego C. K. Apostolskićj Pie 


Szambelan , odjechawszy sam za drogiemi * 5 
wor : 
rzeź 


pr 


2 
ę eka jalmuzr® 
umocowanego swego hojną ręka jałm skła” 


chrzes 


nym pomnikiem dla zgasłćj w dzięczgością 


cnotach matki, a naizywsza w 
zostałemu synowi. 
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Riunione Adriatica di Sicurta. 
9 (ADRYJACKIE TOWARZYSTWO ZABEZPIECZAJACE) 


| W TRYJESCIB 


Te wielki zabezpieczający zakład, zezwolony od c. k. gubernijum Tryjest- 
skiego, a łaską Najjaśniejszego Pana, kilkoma przywilejami udarowany , 
przyjmuje do zabezpieczenia od szkód z pożarów, budynki i będące w nich 
wewnętrzne urządzenia, bydło i ruchomości wszelkiego rodzaju, także towa- 
ry wodą i lądem przesyłane, na cały czas, przez który są w drodze, a to od 
uszkodzeń na które one tak łatwo są wystawione. 

Kapitał towarzystwa zabezpieczającego z dwóch inilijonów Zł. Reuskich w mone- 
cie konwencyjnćj składający się, li tylko wyżej wymienionym zabezpieczeniom poświę- 
tony, jego prawe -i słuszne zasady, których dowody miało sposobność dać przy kilku 
wynikłych szkodach — jego korzystne warunki i nader słuszne premije, pomyślny sku- 
tek, którego dotąd w rozmaitych ezęściach monarchii doznało — oto są powody, które 
Riunione Adriatica di Sicurta przytoczyć może, pol&cajge się Wysokiemu Stanowi szla- 
checkiemu i szanownćj publiczności przez niżćj-podpisanego, któremu główną ajencyję 
dla cyrkułów : Lwowskiego, Żółkiewskiego, Przemyślskiego, Samborskiego, Sanockie- 
50, Siryjskiego i Stanisławowskiego powierzyło, a który także podobnémze zabezpie- 
czeniem i reszty cyrkułów galicyjskich trudnić się będzie. 

Tenże ajent główny mając zlecenie wydawać wyżćj oznaczone zabezpieczenia, 
będzie sobie miał za szczególniejszy obowiązek korzystać z każdćj sposobności, by po- 
„wszechne pozyskał zadowolenie. : b 

Taryfa, niemnićj i formularze, według których układane być mają podania do za- 
bezpieezenia, wydawane będą bezpłatnie tak u niżćj-podpisanego, jakoteż i u innych 
{u wymienionych ajentöw; a wszyscy będą zawsze gotowi udzielać ochoczo wszelkich 
objaśnień zabezpieczenia się tyczących. : 


We Lwowie; dnia 16. Sierpnia 1839. 
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Józef Aloizy Justian, 
główny ajent. 
Nazwiska panów ajentów : 

Pan Franciszek Herrmann w Gródku. 

„ J. A. Michalski w Żółkwi. 

ep detto w Sokalu. 
Panowie Praczyński i Zawałkiewicz w Przemyślu. 
Pan S. Pineles w Jarosławiu. 

» Wincenty Durdik w Samborze. 

„ Franciszek Sadtlberger w Drohobyczy. 

„ Zelechowski w Sanoku. : 
Panowie Waniek i Stegmann w Stryju. 
Pan Jan Schindler w Bolechowie. 


10 
k „ Edward Kumpert w Kałuszu. 
„ Karol Werner w Stanisławowie. 
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„ D. Rohr w Tysmienioy. 
» J. Holdasiewicz w Buczaczu. 
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Nro. 2205. K. K. priv. 111 


Riunione Adriatica di Sicurta. 
(Adriatiſcher Verſicherungs⸗Verein) 
PRIBSW 


Diese große Verſicherungs⸗Anſtalt vom k. k. Gubernium in Triest genehmigt, und von 
Sr. Majeſtät mit mehreren begünſtigenden Privilegien begnadigt, übernimmt Verſiche⸗ 
rungen gegen Feuerſchaͤden auf Gebäude, darin befindliche Einrichtung, Viehſtande und 
Fahrniſſe aller Art, und auf unterwegs befindliche Guͤter zu Waſſer und zu Lande, während 
der Dauer der Reiſe, gegen die mancherlei Beſchädigungen, welchen dieſelben ſo leicht aus⸗ 
geſetzt find. i 

Ihr Kapital von Zwei Millionen Gulden Conventions- Münze, einzig den oben genann⸗ 
ten Verſicherungen gewidmet, ihre Grundfüge von Rechtlichkeit und Billigkeit, von welchen 
Beweiſe abzugeben ſie bereits bei mehreren ſtattgefundenen Schäden Gelegenheit hatte, ihre 
vorcheilhafte Bedingungen und äußerſt billigen Prämien, der Erfolg, deſſen fie ſich bereits in 
verſchiedenen Theilen der Monarchie zu erfreuen hat, das ſind die Titel, unter welchen ſich 
die Riunione Adriatica di Sicurta einem hohen Adel und einem geehrten Publikum, mittelſt 
des Unterzeichneten, dem ſie die Hauptagentſchaft für den Lemberger, Zolkiewer, Przemysler, 
Samborer, Sansker, Stryer und Stanislauer Kreis übertrug, der auch Verſicherungen für 
die übrigen Kreiſe Galiziens beſorgen wird, zu empfehlen hat. Der erwähnte Haupt-Agent 
iſt beauftragt die bezeichnete Verſicherungen zu leiſten, und wird es ſich zur beſonderen Pflicht 
machen, jede Gelegenheit zu benützen, um fih die allgemeine Zufriedenheit zu erwerben. 

Die Tarife und Formulare zu den Verſicherungs-Anträgen werden ſowohl bei dem Un: 
terfertigten, wie bei den andern hier genannten Agenten gratis verabfolgt, und ſämmtliche 
werden ſtets mit Vergnügen bereit fein, jede gewünſchte auf Verſicherung bezügliche Aufklä— 
"ung zu ertheilen. 

Lemberg, am 16. Auguſt 1839. 
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Joseph Aloys Justian, 
Haupt⸗Agent. 


ogo 
) Namen der Herren Agenten: 
$ Herr Franz Herrmann in Grodek. 
dio „ J. A. Michalski in Żółkiew. 
8 9 dtto. in Sokal. 
z Herren Praczyński & Zawaikiewiez in Przemyśl. 
© Herr S. Pineles in Jaroslau. 5 
N » Vinzenz Durdik in Sambor. 
„ Franz Sadilberger in Drohobycz. 
9 „ Ritter v. Zelechowski in Sanok. 8 
98 Herren Waniek & Stegmann in Stryj. 
\ Herr Johann Schindler in Bolechow. 
* „ Eduard Kumpert in Kałusz. BIO 
60 „ Carl Werner in Stanislau, 
» D. Rohr in Tysmienitz. © 
$ » J. ifoldasiewicz in Buczacz. m 


BETTER ERTL REN SERSHESTEEEHEERS 


